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NASZA POSTAWA 


Dowiedzieliśmy się z oświadczenia Premiera Mikołajczyka i z 
atów bojowych, że A. K. wzięła czynny i wybit y udział w wa 
z Niemcami na Wileńs czyźnie, w Nowogrodzkim oraz 
że uwolnienie Wilna od okupacji niemieckiej dokonane 
stało wspólnym wysiłkiem A. K. i Czerwonej Armii. Dowiedzieliśm 
się dalej, że dzialania z zbrojne A, K. odbywają się na rozkaz Rządi 
Polskiego w Londynie i Naczelnego Wodza, 

Proste i jasne te fakty są kontynuacją zarząd onej przez 
Polski i Naczelnego Wodza współpracy bojowej A. K. z waraczającą 
na teren Kz ypospolitej Armią Czerwoną, W ramaca tej w półpi 
miało również miejsce ujawn enie się po walce Nie.ca.i od 
aów A. K, w Tarnopolszczyżnie i Steni. ł wow yźnic, on: 
wobec dowództwa sowieckieg« w czasie iosennego wkroczenia 
A:mii Czerwonej na teren Ziem Poł. Wsch. R. P., o czym również 
mówił w swym oswirdezeniu Premier Mikołajczy . 

Armia Krajowa, stoj.c na stanowisku wierności Rzplitej i podpa- 
rządkowania się bi zw.gleon rozkazom :ej kządu i Na 1 
Wodza, znajduj e este tedy w pierwszei linii bojowej frontu, prz 
gajıcego przez Ziem e Polskie. Niesie ona pomoc i półpracę 
jową wkracza; ı ma te ziemie oddziałom sowie 1, walczący 
ze wspólnym wrogi yt 
występu,e ona jako Siły Zbroj hzeczypospolitej Po pod kis 
rownictwem Rz du Polsziego w Lond) me i id us Ra PNACZE! gy 
Wodza, na podstawie rc ów wyd nych przez te czynniki Komen- 
dantowi A. K. w hraju. To trzeba stwierdzić jasno i raz na zaws 
Armia Krajowa walczy z Niem ami i współpracuje tym samym z bę 
dacyiai z nimi w walce woj-kami sowieckimi na wyłączny rozkaz 
S»ych władz: londyńssich i krajowych. 

Ta rzeczy ais ość nie wymagała by tego stwierdzenia, 
pewne iałszywe komentarze, w jaką usiłują ją zaopatrz 
y ropavandowe moski w kie. Mamy tu-na mysli z równo ofıcjaln: 
pagandę Moskwy, jak również wypowiedzi radiowe i prasowe 
temat, pochodzące od Związku Patriotuw Polskich w Moskwie. 
dzą one bowiem niejednokroti lie, że A. K, działając ws ólnie z : 
Czerwoną sa polit biwy przeciw Niemcom, wyłamuje się z pad 


kazów Kzadu Polskicgo i Naczcin ego Wodza, w wiclu zaś wypau 
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ıtowali Narodu P go. Akcję 
zypos;olitej, do których roszczą 
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edstawia się jako działaria róż 
cka pragnie utrzymać 
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ojową 
pretensje w Moskwie, 
zantek“ dle > gdy paganda sov 
swą nieprawdziw tezę 0 z izie a nawet radości Narodu Polskiego 
co do „powrotu* Żiem Polskich ra wschód od linii Cu zona leżących, 
do Związku R dzieckiego. Chodzi więc o RZECZA NIA istnieniu Pola- 
ków na wschód od linii Curzona a przede wszystkin o negowanie 
st wy tych Pola .ów wobec terytorialnych 2 żądań niet kich w sto- 
sunku do tych m, oraz o zamykane oczu wła: SnycA i światła na 
A. K. z Niemcami na terenie tychże Ziem. Armia Krajowa 
ntuje bowiem po tawę i wołę Narodu Polskiego w stosunku 
Vschod ich Rzeczypospolitej i w stosunku do wschodniego 
ile z jedne, strony stoi ona ı a nieztomnym stanowisku nie- 
i od Mac.erzy, 0 tyle z drugi | dąży wszel- 
faktów, „do nawią una dobrych stosunköw 


oly 


O 


eciwko takiemu daktówanić oraez propagandę sowiecką po- 
Kraju, Armii Krajowej i Polaków kres sowyca yrotestować 


un Y ite stanowisko wszystkich P olaków. wyrażone przez 
> ii K ajowej. Rzeczywistość wojenna i poli- 
wymaga za mia wszelkich własnych ścieżek i dróżek, zre- 
vg nia z różne i różniczek | zespolenia się w wazuej godziuie 
proby wokół Armii Krajowej, która z mocy prawa jest jedynym Woj- 
skiem Polskim na terrenie Kraju. jest to najlepszy sposób na wyra- 
żenie wierności i zaufania Rządowi Pelskiemu w Londyne i Naczel- 
mu Wodzowi, a zarazem uajiepszy sposób n* uirą enie w zarodka 
: ywania polsk iej reeczywistosi i w Ocz: pu świata. 


den prób Zara 


SWE lziałań wojennych, które ni 
mozen.y lada dzień zetknąć się z wkr: ] 

aliantami naszych aliantów, Rosjanami. Zetknig- 
2 na polu ws pólnie toczonej przeciw Niemcom 
wsiach. Gdziekclwiek jednak i „jakkolwiek 
tąpić do niego w jednakowej postawie, 
iwie Polaka. Z postawy na ze] ij wynivaé jasno dla każ- 
że jedynym naszym ośrodkiem rozkaz „dawczym i reprezentu- 
interesy Narodu jest Rząd Polski w Londynie, jedynym czyn- 
rtóremu się podporządkowujemy De legat Rz. P. na 
Kraj a jedyayı n W ojskie m Polskim w Kraju A. K., będąci pod rozka- 
zami Wodza Naczeliego i Komendanta Sił Zbrojnych w Kraju. Zbrojni 
w taką postawe, możemy spokojnie patrzeć w oczy przyszłości. 
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WOJNA PSYCHOLOGICZN 
Na podstawie wydawnictwa amerykańskiego pofisjekiy ciekawe 
doświadczenie propagandy Sprzymierzonych w kampanii afrykańskie 
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i sycyli/skiej. Świadczą one wymownie o znaczeniu, jakie przywiązuje 
się do wojny psychologicznej. 

Wojskowy wydział propagandy jest częścią kcji informacvjnej 
główaej kwatery. ymierzonych. Rox tenu zawodowi żoł- 
nierze pogardzali tą pracą. Wkrótce po bitwie pod El aiamei 1 gen. 
Montgomery powiedział: „Nie A sobie, ażeb Y wozy p opa a - 
dowe plątały się po polu bitwy . Gdy jed: jak sprzymierzeni znaleZii 
się na Sycylii, ten sam‘ Mont: en zarządził strzelanie pociskami, 
«wypełnionymi ulotkami prop: igandowymi. 

Z pocz atku praca wydziału propagandy była bardzo trudna. Orga- 
nizacja ph. Hazel ltine'a Be swą pracę wtedy, gdy i 
Fampanii w Tunisie przedstawiał sie dość krytycz ie i nikt 
cał uwagi ni propagand>. Za iobywah oul jednak gdzie li 
die i materiał i drukowali masę ulote Lecz piloci nie cl i 
ŻAUiEcać. a patrole piechoty nie SEE wie poza linie nie rz 
jacielskie celem rozrzucania ulotek. Brytyjski kpt. O'Neil wyna 
sposób napełniania pocisku ulotkami. Ładunek wysiarczał do rozbicia 
skorupy pocisku i nie palit papizrów. Lecz art yleria nie chciała znowu 
strzelać tymi pociskami, nazywanymi „ł chmanami” 

Oficerowie wydziału prop agandy cierpliwie przekon ywali genera 
łów. Co tydzień udawało im się rozfzucić coraz wi cej ulot 
w końcu doczekał. się rezultatów. Włosi ; zaczęli poc SĄ vas 
czątku dziesiątkam, później setkami, każ: ly z ulotką w ciu 
z przepus ką. Płk. Hazeltine opowii adajac o tym, kśmiecha się.. „ Mó- 
wiono mi, że w ostatnich dniach kampanii w ‘lunisie Arab: wie Zor- 


ganizow: li czarną gieflę i sprzedawali ulotki i, jako „przepu: tki do nie- 
woli* Włochom i Niemcom. 


Wzięty do niewoli niemiecki kapitan opowiadał oficerom 'wywia- 
dowczyim: „Wasza propaganda cz yniła okropne spustoszenie w ‚ha- 
szych szeregach. Nawet te małe ulotki. Gdy się je czytało, każdy 
miał wrażenie, że czyta prawdę i że rząd nasz oszük ias. Miałem 
uczucie, Ze ne pozostaje mi nic innego, jak strzelić sobie w łeb. 
Trudno było nie pozwolić mym ludziom czytać tych ulotek, gdyż byly 
one wszedzie*, 

Teraz dopiero zaczęli gener alowis zwracać uwage na propagandę; 
Był to wielki dzień w życiu pik: Z. a, gdy gen. Patton, wow- 
czas dowodzący 2-gim amery..ański.. korpusem, — ydał rozkaz roz- 
rzucenia ulotek na swym odc nku Front: Gdy lotnictwo miało zbom- 
bardować objekty wojsk OWE w Rzymi>, gen. Sp>atz .rozkżżał wyrzu- 
cić kilka milionów ulotek, dla ostrzeżenia mieszk úców miasta. ~ 


Wydział ‚propagandow y używał również radfa dla ost bi-nia oporu 
nieprzyjaciela i siła tej nie widzialnej broni wkrótce uj: iwniła się przez 
nagłą zmianę w wygiądzie je ców niemieckich zcze w Ttinisie 
wzięci do niewoli Niemcy pe'ni byli .wiary w fant z 2 dr. Gocbbel a, 
Jedni mówili: „Teraz, gdy Japończycy rozpoczęli inwazję na. 8 i 
skończymy z Rosją w tym roku, a w prz; rszłym rokn pobijeniy 
i Angie“, Inni Znów mówili: „Mamy nadzie e, że zawicziccie 135 do 
Ameryki, chcielibyśmy zobaczyć jak wygląda'N. York zbómbardowany 
przez Japończyków. Wszyscy byli strasznie pewni siebie. 
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elu jeńców niemie h było posępnych 
z> ofonsywa niem a w Rosji nie po- 
! jest stracona i że ten sam los sa- 
KAM N olicerowie przyznawali, że nie ma 
mdd. lei, żeby ie Vy GRA wojuę. cy ci pochodzili głównie 
ZERO zerwowych SB ji z południowej Fran ji xtöra przez 14 godzin 
dżiennie była pod obstrzał:m prop agandy radi owej Pon’ e vaz wile 
niemieckich czołgów i iinych pojazdów jest wypo ażonych w odbior- 
niki radiowe, przeto niepodobieústwem Nest zapobiec słuchaniu ob- 
cych audycji radiowych. Rozgłośnie wydziału propagandy nadawały 
w języku włoskim, niemieckim i franc"skim. Główną zasadą w przy- 
gotowywaniu wiadomości było: „podaw ć je w sposob prosty i mó» 
wić tylko prıwde; Nasza wartość poleza na tym, asy 1 Niemcy nie ata? 

pal na; na żadnym kłam twi'*. Ostatnie raporty wskazują, że ia 

ztrukcje te są wyko:ywan2 ściśle. 


PRZEGLĄD SYTUACJI WOJENN 
FRONT ZACHODNI 
17. VI'. Wojska amer. zajęły Lessay i toczą ciężkie walki w rej, 
St. Lo, do którego wtar neły patro'e amer. i w rej. Pont Hebert. Na 
hr ncie Il armii me walki toczą sig w rej. Exrecy, gdzie osiąg ¡eto 
zdobycze. 18. vii. Komunikat specjalny Kw. Gł. Sprzym. donosi, że 
dziś we wczesnyćh godzinach porannych wojska bryt. i kanad. II armi 
przerwały na wschód od Orne i na połudn.- vschód od Caen linię 
obrony niem. Zdobyto Vencelles. *Czołgi i oddziały: zmotoryzowane 
posuwają się na wsc’ö | i potudn.-wschód. Trwają cięż! kie waiki. Na 
1 hodnim Ameryıa.ie zajęli St. Lo. Po raz pierwszy nad 
terenem wa ki uk zały się więssze ze poły myśl wców niem. 19. VII. Na 
połudn.-wsch. od Caen czołgi sprzym. wtargnęły na otwartą równinę. 
ięż walki OU pancernej z wyborowymi niem. dy- 
ymi i SS. Atak Mo.tgomerry’ego ma na celu o warcie 
g y Kontrataki niem. odparto przy bardzo ciężkich stra- 
tach dla Niemców. ( czyszczon? Pret llos, przed mieści wsch. Cuen. 
Na połudn.-zach. od Cazn cężcie walki, V rej. Feriers wojska amer, 
posunety się. Lotnictwo rozwia'o ożywioną działalność na f oncie 
i zapleczu, C. bombowce RAF ataxowały węzeł kol. Revilly i inne 
koło granicy belgijskiej. Ubiegłej nocy RAF zaatakowała 2 fabryki 
benz ‘ny synte*. w Zagłębiu Ruhry a Moskity rzucały bomby 2 i 4-ton: 
na Berlin. Dziś za dnia 1200 e. bombowców ameryk. zautasowało 
fabrykę lotniczą kałc Aug gsburga, ach chem. koło Monachium, fa- 
ry kę 2 , cele w Koblencji, Augsburgu 
atakowała wy ie. Vite 


wegen 
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VIE 5 armia zaajduje się o 6 i pół km od centrum Lyons 
a a a 'nie dąży do oskrzydlenia miasta. Niemcy kontvruując 
akcję opóżniajacą, przystęj pują do ewakuacji miasta. Na płn. od ARzz6 
oddziały 8 armii przekroc zył” rzekę Arno i postę ują naprzód w po- 
$cigu za nieprzyjac e Cia, Potnietwć strategiczne atako „ało d 
komunikacyjne w poludn, Francii, m. in. Avignon i mosty na Bam 
Rodanie oraz rafiner ę nafty koło Belgradu. 18. VIL 5 armia | 
dlając Livorno ze, wszystkich swo: zaję 
Kesselring zmu zony został do wvcofania 3 rozbitych dywi: 
bitej dyni” i „Turkmeńskiej* wzięto 2 tys. jeńców. Na odcinku srod- 
kowym 1 armia posuwa się szybko ku Florencji i jest już o 20 km na 
płn. od Arezzo. Nad Adriatykiem wojska polskie przełamały całkowi- 
cie pozycje niem. na pf .-zach. od Anxony i rodeszły pad samo 
miasto. W ci 24 godzin Sprzym. odnieśli dwa wielkie sukcesy. 
Wojska amer. 5 armii zaję ły miasto i port Livorno. Wojska polskie 
8 armii Il Korpusu Polskiego zdobyły miasto i port Ancone. Poza Li- 
vo'no wojska amćr. zbliz>ja się do P izy, W Livorno wzięto 25)) je 
ców, port.Livorno jest trzecim z rzędu cortem włoskim. Anco a je 
największym portem na Adriatyk". Wojska polskie wzięły tam 2 tys 
jeńców, wielki sprzęt wojeńny i posuwają się dale; wzdłuż wybrz. Za 
Adriatyku. Korespondent B. B. Ć. donosi, że Korpus: Polski wbrew 
propagandzie niem., która twierdziła, że został zniesimy pod Casino 
wykonał wielki w siłek i zdobył ważną bazę zaopatr zenia niemiecką. 
Ge n. Sosnkowski i Anders z punktów obserwacyjnych przyglądali się 
atakowi polskiemu na Anconę. 


FRONT WSCHODNI 


Armia gen. Bagrawina zajęła 30 miejscowości i atakuje w kierunku 
Rygi. Armia gen: Czersiakowskiego znajduje się o niecałe 20. kim od 
Kowna. Na zach. od Piaska wojska sow. posuwają sie szybko w kic- 
runku na Brześć IE Bugie n i zajęły Bereze Kartuską i Jaiow Pole- 
ski. Wojska I frontu ukraiti:k rozpoczęły nową ofecsywe w kierun u 
Lwowa i posunę'y się o 50 km wgłąb na froncie 200 km. Między 
Kownem i Grodnem w jska sow. posuwają ste na 110 km froncie 
w kierunku Prus Wschodn. Wojska IH frontu bałtyckiego po 2 dniach 
walk rzelama'y pozycje niem. na rofudiie od Osirowe. Ostrów 
znajduje się o 60 km na południe od P:kowa. Białystok ostrzeliwany 
jest przez artyler e sowieck?. Wojska sow. p.owadzą atak frontaluy 
na przedmieśca Brześcia. W rej. Lwowa w ciągu 3 dni, 3 koluniny 
SOW. posiLit Ly e o a km na froncie 200 km. Pozycje niem. na linil 

„Prinz Eugen“ zost: złamane i Bug przekroczony. Rosjani używają 
nowego typu czołga. W ciągu ostatnich ork zniszczono 450czołgów. 
Ostatniej socy bombowce sow. atakowały Lwó v i Dynibcurg. Wedłe 
ostatnej wiadomości wojska sowi cht “zaaduj, się o 14 km na 
północny- zachód od Lwowa. 'W rej. na zachód od Brodów zostaly 

Zone z 4 dyw. niem. Na zachód od Kowla Niemc: wycolali się. 
Armia Krajowa przerwala na tyłach NICRCÓW koło Lwo wa linie ko- 


lejowa prowadzącą do Słowacii. 


POLSKA W SYSTEMIE DZIERŻAWNO - POŻYCZKOWYM 
Z końcem czerwca br. podpisana została umowa polsko- brytyjska 
4 ACEI Polski do systemu ustiwy dzierzawno - pożyczkowej. 
J ład ten jest dla nas sukcesem przede wszystkiem fisansowym, 
podciąga on bowiem wszystkie pożyczki, zaciągnięte przez nas u 
Anglosasi yw na cela wojskowe począwszy od dnia 3. VI. 1940 r. pod 
» kredytów-ma cele wspólnej walki — w praktyce zatym bez- 
ZW ‚ofm ıych Jest to jednak także ogroninym sukcesem politycznym 
szego R: ządu, który biorąc współcześnie udział w systemie UNRRA 
ił uzriany dysponentem kredytów anglosaskich dla Polski. Oczy- 
wiście żaden rząd „marionetkowy“ nie może dysponować takimi atu- 
tami, Prasa anglosaska podkreśla, ze zwycięstwo wojsk polskich 
we Włoszech wpłynęły na doprowadzenie do skutku umowy z Pol- 
: Można prz kadinad, że Anglicy wykorzystali pols ki sukces 
orężny do wzmocnienia pozycji Rządu P olskiego na terenie między- 

narodowym przez zawarcie z nim cytowanego układu. 


ZBRODNIE WOŁAJĄCE O POMSTĘ DO NIEBA! 

Ziemie Zachodnie a szczególnie Wielkopolska stają się ostatnio 
widownią nowej p ;twornej zb-odni niemieckiej. Na niewidzianą dotąd 
sxalę rozpoczęli Ner mcy w gorączkowym dotąd tempie masowe wy-' 
stedlanie ludności polskiej w głą „Rze zy, do Francji — szczególnie 

do Alzacji i Lotaryt oraz jez przerwy odchodzą przópeł- 
ni»..e poclagi wysied Y Wysiec dlenie odbywa się totalnie. W ciągu 
20 minut nie sozostaje we wsi ani jedna żywa dusza ludzka. Akcja 
obejmuje coraz to nowe powiat', a wiele znaków wskazuje na tc, 
ze niebawem przesunie się na Pomorze. Jaki jest cel tej potwornej 
" robotv, AGA w ca cały porze ada k gospodarczy dzielnicy będącej 
j i ? ed pols! kiem powsta- 
Weielenie Polaköw wyrzuco- 

) 5 armii niemieckiej a właściwie 
za tych Niemców, którzy nie 

ro terenu. Ale i te nowe może j ź 
“ura tuj2 a narodom sprzymierzonym 
t przeciwko Hitler -Prusakom. 


k Rola i Dziennik Żołnierzać w Londynie podaje, że 
jitwie pod Ankoną dnia 8 i 9 lipca br. odznaczyty się szczeg Inie 
i lwows.ie: artyler.i i saperów. Pułki te wchodzą w skład Il Kor- 


CJI — POD DYR. LWOWIANINA 


j Polskiej powstał chór pod kierów ictwem 
jaca Z wybitnych muzyków lwowskich, którego nazwiska ze zro* 
zumiaiych, względów nie podajemy. Chór ten propagują y polską pieśń 
shóralną cieszy się w Auglii ogromnem uznaniem. Dotychczas dał 


okolo 390 koncertów w różnych środowiskach polskich j angielskich, 
Wie.e utworów nagrano na płyty. Lwów serdecznie pozdrawia pro- 
pagatorów pieśni polskiej. 
GOŚCIE Z AMERYKI 

Niedawno zestrzelili Niemcy jeden bombowiec amerykański. 3 lot- 
pików ranay h wzięli Niemcy do niewoli. Reszta załogi w liczbie 
kilku osób ci u oddziałów A. K. Lotnicy ci są zachwyceni poby- 
tem u Polaków. Dał temu wyraz komentant załogi samolotu w na. te- 
pującym liście (tekst angielski podajemy dosfc vnie w tłumaczeniu 
polskim): „Pa tyzanci Polacy! Niedawno kilku amerykańskich lotników 
wylądowało na polskiej ziemi z amerykańskie.o bombowca, zest ze- 
lotegfo przez Luftwaffe. Trzech z nas zostało zranionych przez nie- 
.przyjacie a i pozostają w jego rękach. Reszta jest z partyzantami. 
W czasie naszego pobytu tutaj potraktowaliście nas dobr e, ponie- 
siamy opowiadania o tym niedługo do naszych war yszy w Ame- 
ryce. Słowa są za słabe, ażeby wyrazić naszę uznanie dia Waszej 
cudownej pracy. My amerykańscy lotnicy odda,emo Wam hołd. Zdo- 
b dziesy zwycięstwo nad Hunnami razem z Wami. Niech Bóg przy- 
śpiesza naszą dobrą pracę. 


ZAGRANICĄ 
POZYCJE BRYTYJSKIE NA BAŁKANACH CORAZ SILNIEJSZE 

To co się dzieje na y 
najciekawszych i najsubte'niejszych pociągnięć polityki bryt. w « 
obecnej wojny. Taktyka ang., która pocz tkowo zdawała się iść po 
linii gru townie wpływów sowieckich, na Bałkanach doprow dziła do 
całkowitego uzależnienia i uwiazania akcji Tita z Angią — ściśle bio- 
rąc z główną I gen. Wilsona, szczególnie w zakresie dostaw, 
szkolenia i i iczej. Obserwatorom zewnętrznym rzucał 
w oczy od kilku miesięcy nacisk wywiera y na rząd ju ostaw. Króla 
Piotra, tymczasem jak się owazuje naciskowi temu towarzyszył i na- 
cisk wywierany na Tita, idący w kierunku osłabiewia chara teru komu- 
nistycznego jego akcji i sł stoj.cych za nim, jak i w k erunku dopro- 
wadzenia do uznaniąż:przez niego Króla Piotra. Anglia nie chce się 
wyrzec legalnego rzqlu jugo.łow. któremu w d. c. przeznaczą rolę 
reprezentowania politycznego Jug ii gdyż miem Tia 
będzie militarne zjednoczenie ws: «ich sí jugosłow. dv walki 
z Niemcami. W wyniku narad przeprowadzonych przez nowevo pru- 
miera Dr. Subot.cza, Tito nie żąda już ustąpienia Piotra a Anglia 
sktonna jest do frontu jedności właczyć naw f ka utykowanego po- 
przedrio gen. Michajłowicza. Równocześnie polityka bryt. doprowa- 
dzila w Grecji (rozkitej na wiele partyj) do utworzenia rządu jedno- 
ści przy królu Jerzym pod przewodnictwem socjal. Papandru i kon- 
tynuuje swe naciski na Turcję w kierunsu co:az ściślejszej 
- ws;ölpracy tego kraju z aliantami. 
OSTROŻNY REALIZM POLITYKI BRYTYJSKIEJ 

James Steadlam Morley we wsiępie do ciekawej swej ks 
„Studio iu. Diplomatic History£ tymi słowy charakteryzuje ostrożny 


ie kraje, Anglia ma tylko 
i politycznych wpływów, 
sl w wymaga o: rożnego cospodarowa ZASO- 


raj ten, bardziej może niż jakikolwiek inny jest narażony na 
nie bezpieczeństwo nia do sprzecznych ze sob | celów i i budzenia 
pol lityczi iej opozycji... tylko dlatego, że interesy jego obejmują cały 
świat. 


KRONIKA ZIEMI CZERWIEŃSKIEJ 
noc brony. Meldunki z okr. Lwows iego i tych 
c , które się znajdują po niem. stronie frontu 
fala wyjazdów na zachód należy do 
żańszczyziy np. w ostatnim okresie wyjechało 
Wyjazdów ze Lwowa właściwie nie obser- 
naton st SpotyK det Sig Z wyp idkami po- 
Z pewnymi obja- 
się ych tere- 
poważni kcje ukraińskie, P: ı niema 
iarów i Onis napewno zahamowa i, jeśli 
op urowan 
„usralńskich wy raziła się w pierwszym rzędzie 
masowy I śłaniu wezwań do ucieczki na zachód na tere- 
1 w poli Gd -zachodnich i zachodnioh a głównie rude kiego 
20 ciego. W ślad za tym dokonali oni szeregu 
dualn ch. 
o udanej akcji odwetowej pol- 


zwakuacja i pob or. Postępowanie okupanta charakte 
wzmożona akcja ewakuacji pi -zędsić biorstw i poboru mężcz 
Vywozi się 1 izenia przem ysłowe z Zagłębia Ni ftowego a a g 
wsch. Podk: cia, w Chodorowie wywierają władze nacsk w. kie- 
cania f i sklepów oraz wysyłają r zapasu ŚCIE ru 
crown ; v Złocz palo i wet w iD; yg. akta w biurach 
zbieg la w pee na dworzec i ¢ 
roczn. 1905(1)—1930 og foszona 
schalcie rahöbyez, poniewaz jednak nafta 
racowników, więc nie da ona prawd: po- 
(podobnie jak we Lwowie REJ RY 
Nait. wzm € 
w il ui idurach ni 
pol cję. 
iem ZA wo ‚nie ın. obser- 
ym te ce Mato Solski Wsch. © i 
do nośności 70t. (przemarsz czo 
niu do minowaniu. 
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ROZKAZ NACZELNEGO WODZA Nr. 572 
ź dnia 1 lipca 1944 r. 

Zjednoczenie wysiłku zbrojnego Polaków w imię całości i pelnej 
niepodległości Rzpliiej było zawsze i jest elementarnym nakazem, 
podyktowanym przez racje prawne, polityczne, wojskowe i moralne. 
W ostatni:h czasach w tr. kci» definitywnego scalania org nizacji woj- 
skowych w „raju doszło ze strony skrajnych czynnikow Narodowych 
Sił Zbrojnych do niedopuszézalnych wystąpień godzących w zasady 
jedności wojska, subordynacji wojskowej i posłuszeństwa wobec 
pr wa, Stwierdzam, że z mocy prawa Armia Kra owa jest jedynym 
Wojskiem Polskim na terenie Kraju. Wszystkie organizacje o cha- 
rakterze wojskowym, które pozostają poza nia, nie podlegając Ko- 
mendaniowi Główneiu, a przez to samo władzom legalnym Rzplitej, 
nia stanowią w seusie prawnym części sił zbrojnych Rzpiitej Polskiej. 
Żabratiam wszystkim obywatelom Rzplitej Polskiej w Kra u, obowia- 
“hym do pełnienia powinności wojskowej — należenia do jakich- 
Kolwiek bądź organizacji wojskowych po-a Armią Krajowa i na azuję, 
aby bez zwłoki nodporzadkowali się rozkazom Komendanta Głównegc 
Sit Zbrojnych: w Kraju. 


NACZELNY WÓDZ 
i 
SOSNKOWSKI, General Broni 


